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«  lubür-ie bez od«o$ze#!a; miesiętz. 
fc 4.20, kwart. k. 12 50. pólrocz. k. 25 
rocz. Sr. 50; s odnsszefiiefis; tcles.
5 00, kwart k. 15.00, pótrocz. kor,

30 00, rocznie kor. 60 —
Ma prtwinti': miesięcz. kar. 6 00. 
kwart. k. 18.—, uółrocz kor. 36 —, 

rocznie kor. 72 — 
okupacji nlemsIeckSeji tcies. kor.

6 50, kwart. k. 19,50, rocznie k. 78, -

SESÄ 6SŁ9SZEŚI
Wiersz petitowy lab jego miejsce 
każdorazowe przed tekstem  i kor. 
50 hal., w śród tezstu 2 k. 50 h., 
za tekstem 1 k. 20 h. Nekrologi 
! kor Na ostatniej stronie 90 hal. 

W drobnych za wyraz 16 hal. 
Korespondencje do Rosji 16 hal. 

za wyraz.
Załączniki za 00 na prow. 2 kor. 

60 hal., w miejscu 1 k 30 h.
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P o c z ą t e k  p r z e d s t a w ie n ia
o godzinie 9 m. 10 wlecz.
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WIEDEN. 15.7 (tei. w!) „FSśhss 
F i ' e i e P p a s s s “  d o n o s i  s  S e r i i«  
sta, ż@ ra tąd  n i e m i e c k i  m a  ss=  
mias* ©śtwiadcuryć ^  W ie d n iu ,  
ż e  n ie  s rg a d sa  s i ę  sta eseista*©« 
p o l s k i e  p o z w l ą s s n i  a s p r a w y  
p o lsk ie j»  ö ae ienn ik  z s 2 a n c 2 -a 
p s 'z y te m ,  ż e  rase e h e d s ä  ty  © 
j a k i ś  k r -e k  ©fsćjEsfny, a l e  o p e ­
w n e g o  rodzą.}-*1! o ś w i a d c z e n i e .

J e ś l i  p św ia j .c 2 e n 8 e  t a k i e  n a ­
s t ą p i  skom plüteeje*  t o  sy ttiac ';  ą 
p e lś ty sa rn ą ,  g d y ż  for. Eäupia© 
podeanes  s w e j  b y t n o ś c i  w  B e r ­
l in ie  da! d o  s r a z u s n i e n i g ,  ż e  
W e d łu g  ż y c z e ń  Sm s i r  o - W ą g ie r  
* a o iś " m e n ie  p  r  z"y m  i e  r  ae a  2  
H i e m c a m i  u z a l e ż n i o n e  j e s t  od  
u p r z e d n i e g o  p o r o z u m i e n i a  3 
z d e c y d o w a n i a  w  s p r a w i e  peS- 
s k i e j .

©foecesa r o k o w a n ia  au&tr©« 
w ę g i e r s k c - n i e m i e c k l e  w S s iz»  
fourgu m a ją  t a k ż e  foezw ątp ie -  
n ia  c h a r a k t e r  p o l i ty c z n y .

P o d s t a w ą  e d n c ś n y e h  ż ą d a ń  
ÄMStro- W ągier  j e s t  a u s t r o -  
poEskie r o z w ią z a n ie  k w e s t j i  
p o lsk ie j .

Äusts*o - ¥#qgry n ie  z e c h c ą  
p r z y s t ą p i ć  d o  r o z s z e r z e n i a  
p r z y m ie r z a  p ók i s p r a w a  p o l­
s k a  n ie  feądzie r e z w i ą z a o a  w  
eluehu w ie d e ń s k im ,  gir. B u r ia n  
w  tej  sw o je j  p o l i ty c e  j e s t  
w s p ie r a n y  p r z e z  W ągry, a 
w  p ie r w s z y m  r z ę d z i e  p r z e z  
for. T a szę .

W ob ec  ta k ie j  s y tu a c j i  poli-  
t y c z n e j  j e s t  w ie lc e  w ą tp l iw e m  
c z y  k o n f e r e n c j e  s a łe b u r s f c ie  
p o s u n ą  ssą  n a p r z ó d .

WIEDEŃ. 15.7. (BK) P ó ł u r z ę -  
d o w a  „ F r e m d e n fo la tt“ p is z e :  
B e r l iń s k i  k o r e s p o n d e n t  j e d ­
n e g o  z  w i e d e ń s k i c h  d z ie n i -  
k ó w  o g ł a s z a  w e  w c a e r a i s z s t n  
w i e c z o r n y m  w y d a n i u  s w e g o  
d z ie n n ik a  k o r e s p o n d e n c ją ,~ W  
k t ó r e j  p o w ie d z ia n o ,  ż e  r z ą d  
n ie m ie c k i  z a m i e r z a  w k r ó t c e  
o ś w i a d c z y ć  w e  W iedniu , iż  
n ie  z g o d z i  s i ę  na  a u s t r a - p o l -  
s k i s  r o z w ią z a n ie .  B z ie n n ik  
dod.sje  od s i e b i e ,  iż  tr u d n o  
p r z y p u ś c ić ,  a b y  t a k ie  f o r ­
m a ln e  o ś w i a d c z e n ie  r z ą d u  
m a m ś e o k ie g o  m a g io  n a s tą p ić .  
R z e c z o w o  j e d n a k  j e s t  b a r d z o  
w a ż n e m ,  c o  s i ę  w  p a r la m e n ­
t a r n y c h  k o ła c h  w  B e r lin ie  
m ó w i o  z a m ia r a c h  r z ą d u  n ie -

m ieekEeg©  w  s p r a w i e  psz»  
w i ą z a n i a  k ^ s e s t j i  p o l s k i e j .  W 
u r z ę d o w e  m  c ś w i a ó s z e n i u  w y ­
j a ś n i o n o  s t a n o w i s k o  s s a s z e g o  
m i n i s t r a  s p r a w  z e w n ę t r z ­
n y c h .  Sir. B u r ia s i  j e s t  t e g o  
p r z e k o n a n i a ,  ś e  k tesss tje  d e -  
t y c z ą c e  p o l i t y c z n e j  w o j s k o ­
w e j  i g o s p o d a r c z e j  ro z b u d ss -  
w y  s o j u s z u  p o z o s t a j ą  w  ś c i ­
s ły m  z w i ą z k y  & r o z s t r z y g n i ę ­
c i e m 'k w e s t j i  pe iśS tte j .  *

Z t y c h  w y w o d ó w  m s ż a a h y  
w y c ią g  ą ć  f a ł s z y w y  w n io s e k ,  
ż e  m o ż a  t o  j e s t  ś^ffc© o s o b i ­
s t e  p r z e k o n a n i e  b a r .  B u r i a ­
n a ,  iż  w s z y s t k i e  w  c z a s i e  s p o ­
t k a n i a  s i ę  m o n a r c h ó w  w  n ie -  
m i e c k i e j  k w a t e r z e  g łó w n e j  
o m a m i a n e  k w e s t j e  t w o r z ą  ;£e« 
d n a  c a ł o ś ć  i ż e  »*o s tr z y g is ię «  
c le  ty.oh w s z y s t k i c h  k w e s t j i  
m u s i  n a s t ą p i ć  j e d n o l i c i e ,  

R o z b u d o w a  l p o g ł ę b i e n i e  s o ­
j u s z u  p o m i ę d z y  m o n a r e h j ą  a  
p a ń s t w e m  n i e m i e c k i m  wlssłiy 
j e d n o l i c i e  o b j ą ć  t a k  p o l i t y c z ­
n e ,  j a k  t e ż 5 W o js k o w e  i g o s p o  
d a r c z e  spe=awy i u p o r z ą d k o ­
w a ć  w s z y s t k i e  k w e s t j e  p a ze-  
s t a j ą c ©  2  n i e m i  w  z w i ą z k u .  
C h o d z i  © j e d e n  b lo k ,  z  k t ó r e ­
g o  p o s z c z e g ó l n y c h  c z ę ś c i  w y j­
m o w a ć  n ie  m o ż n a .  FSie j e s t t o  
ty ik©  o s o b i s t e  z a p a t r y w a n i e  
fear». B u r i a n a  lu b  f e t i n o s t r e n -  
n e  s t a n o w i s k a  a 6$s t r o - w ę g ie r ­
s k i e g o  r z ą d u , l e c z  i ę  z a s a d ę  
us taS em o d la  r o k o w a ń  w  s p r a  
w ie  r o z b u d o w y  b .p o g łę b ie n i a  
s o j u s z u  n a  k o n f e r e n c j i  w  nie- 
m i e c k i e j  k w a t e r z e  g łó w n e j  w  
d n iu  12 m a j a  p r z y  o b u s t r o n ­
n e  nn p o r o z u m i e n i u  s i ę  m ia r o  
d g jn y c h  c z y n n i k ó w  m o n a r c h j i  
i N ie m ie c .

U s ta lo n o  w ó w c z a s  ja k o  z a ­
s a d ę  d la  p r z y s z ły c h  p e r t r a k ­
t a c j i  w  s p r a w i e  p o g łę b ie n ia ,  
z w i ą z k u ,  ż e  i s t n ie je  n i e r o z e r ­
w a ln a  ł ą c z n o ś ć  m i ę d z y  
w s z y s t k i e  m i k w e s t j a m i ,  po- 
z o s t a j ą c e m i  do r o z p a t r z e n ia ,  
w ś r ó d  k t ó r y c h  z n a jd u je  s i ę  
r ó w n ie ż  k w e s ł j a  p o  1 s  k a ,  
p r z e t o  p r z e k o n a n i©  ja k o b y  
k w e s l j s  o s ta t n ia  lub t e ż  k w e ­
s t j e  g o s p o d a r c z e  d a ły  s i ę  c -  
s  o fon o o m a w ia ć  i r o z s t r z y ­
g n ą ć  s ą  n ie z g o d n e  i p r z e c i w ­
n e  p o s ta n o w ie n io m  z  dnsa 12 
m aja .

O  pokój".

O v;ydanie Czecho-SłoWa- 
ków.

GENEWA, 15.7 (teł. w!.). Do „Se- 
co’io“ donoszą ze Sztokholmu:

Rząd niemiecki zażądał od rządu ro­
syjskiego rozbrojenia czecho-stowacklch 
brygad, oraz wydanie Czecho-Slowa- 
ków au?tro - węgierskiemu dowództwu 
wojskowemu.

E ostatniej poczty.
Ifancßlarla polsHieJ E?ady Eggensyj- 

noj ui tehtt?io.

W y jeżd ża  d z ;a w ie c z ó r

WIEDEN. 13. 7. (B K) Rumuni- 
ka t  iemiecki pod da lą  11.7.

Na f io n c i e  w ł o s k im  n i e m a  no-
praw a p o ls k a  na ro^owaiylacb w  S a lz b u r g u , wych wydazen

W  Aibanji wojsko  nasze  ustawi-

p ^ a y jm u je  r ó ż n e  *!« jeeiia — R y n e k  9 ,  
e d  7 $$e 9Q w ie c z .  1330

ło s ię  w nowej linji obronnej .
F rancuska  kompan a, k tó ra w d o ­

linie Devolin wysunę ła się  naprzód 
zos ta ła  odparta.

W IE D E Ń ,  15.7 (B. K.). Komu­
nikat aus tr iacko-w ęgie rsk i  p o d  da 
tą  12.7.
-  Nie było nigdzie w iększych dzia­
łań helow ych.

BERNO,' 15.7 (B. K.) Szwajcarska a- 
gencja telegraficzna donosi: Katolicki 
instytut pokojowy we Fryburgu łącznie 
z genewskim Komitetem dia trwałego 
pokoju oraz z licznemi pokrewnemi To­
warzystwami wystosowały do prezyden­
ta Wilsona telegram, W którym proszą 
go, aby zechciał uwzględnić mowę Kühl- 
manna oraz powtórzone oświadczenie 
kanclerza miasta, że przyjmuje 4 ry za­
sady ' postawione przez Wilsona, jako 
pcd-.tawę pokoju i że w interesie całej 
ludzkości gotów jest do rozpoczęcia na 
tej ogólnie określonej zasadzie roko­
wań w sprawie powszechnego pokoju.

W M oskw ie  u tw orzona  zos tała 
spec ja lna  kance lar ja  męża zaufania 
Rady  Regencyjnej .  Biura kancelarj i 
m ieszczą  się  u p. M a b z a n o w s k ie j  
przy  Kriwonikolskim Pr. 8.

P. Lednicki przyjmuje p r z e d s ta ­
wicieli  organizacj i polskich w  pią t­
ki i sobo ty  od godz.  9 do 11 przed 
południem.

Rada Hspnsyjna a ly iizi.
Przybyły do Warszawy z Moskwy le­

karz Dawidsohn żakom unikowe! między 
innemi współpracownikowi „ H a j n t a Ł: 
„Gdy delegacja polskich zawodów wy­
zwolonych z Moskwy pojeem ia do War­
szawy z prośbą do Rady Regencyjnej, 
aby przy obsad «aniu polskich posad 
państwowych pamiętano o Polakach 
przebywających na emigracji, wówczas 
gro;io Żydów p \ .-Lh w Moskwie chcis • •
ło też wysiać podobną delegację, żeby 
nie zapomniano przytem o żydowskich 
emigrantach. P. Lednicki jednak obie­
cał wtedy, że sam to przedstawi Ra­
dzie Regencyjnej i prosił tylko o me- 
morjał w tej sprawie. Obecnie Rada 
Regtncyjna nadesłała odpowiedź, zape­
wniającą Żydów polskich w Rosji, że- 
mogą być zupeł iie spokojni co do rów­
nouprawnienia Żydów w Polsce.

Hiesig zabdisćto hr. Plirbasha.
Z t t e k w y  d a n o sz ą s  W dniu  

9 fo. m. u ję c i  ,« o s ta l i  |mopder>- 
c y  hs*. S^ir-foscha. R są r i  soł«rle- 
tóvi s d ła w i l  c s i a f s e z a i e  s p i ­
s e k  le w y c h  se s ja E -r e w o lu s jo -  
n is t ó w .

Zeznania SpiFidonsujo^!.
,,Frankfurter Ztg.“ dowiaduje się bez­

pośrednio z Moskwy, że z zeznania a- 
resztowsnej przywódczyni lewych socjal- 
rewolucjonistów, Spiridonowowej, wyni­
ka, że zamach na hr. Mirbacha doko­
nany byt na zasadzie urzędowej u :hwa- 
ly partji.

Eskadra japońslta ui droözg do 
tyiadyiypstsHo.

Paryskie wydanie „Heralda* donosi 
z Tokio: Eskadra japońska w sile 5 c- 
l-rętów liniowych i 5 krążowników wy­
płynęła do Władywostoku.

ISaihi 1 aresztowania m Fslsrsburgn.
Z Malino donoszą do „Express Kor­

respondenz“:
Także w Petersburgu doszło pomię­

dzy bolszewikami a ich przeciwnikami 
do zaciętych walk ulicznych, które się 
jeszcze nie skończyły. Robotnicy za­
kładów Pudłowskich i innych wielkich 
fabryk mieli oświadczyć się przeciwko 
rządowi sowietów 

Władze bolszewickie aresztowały w 
Petersburgu wielkich książąt Mikołaja 
Michałowicza, Jerzego Michałowicza i 
Dymi'ra Michałowicza.



Bziesi M t?m BB na 
wsiach.

W  chwili obecnej, kiedy kraj nasz 
przyciśnięty jest brzemieniem ciężkięh 
prób i doświadczeń, kiedy oczy i myśl 
czynnego ogółu zwrócone są ku pracy 
społecznej w kierunku ulżenia doli na­
szego narodu, nie można nie zwrócić u- 
wagi na sieroty—-dzieci bezdomne. Sie­
rot nie mających ojca i matki obecnie 
jest wiele; były wypadki i dawniej, że 
dzieci straciły rodziców, ale te wypadki 
należały do rzadkości; dzisiaj przeciw­
nie, sierot takich jest znacznie więcej; 
przyczyniły się ku temu klęski krajowe, 
wywołane przez wojnę. Albo ojcowie 
legli rażeni tyfusem, lub też ojciec zgi­
nął na wojnie, matka, ta ostatnia opie­
kunka, padła ofiarą chorób epidemicz­
nych. Po miastach rozmaite instytucje 
filantropijne mają w swej opiece tego 
rodzaju sieroty. Kwesta „Ratujmy dzie­
ci“ oraz inne podobne pomoce przy­
czyniają się do poprawienia losu sierot, 
ale pozwolę sobie zwrócić uwagę na­
szego czynnego społeczeństwa na dzie­
ci sieroty, które zostają po wsiach. Do­
tąd nic tu nie uczyniono. Proszę się 
przyjrzeć, jak sieroty błąkają się bez o- 
pieki, bez słowa pociechy, pacierza i t. p. 
po drogach, a wiemy o tem, źe droga 
jest złą i niedogodną wychowawczynią. 
Winny się, mojem zdaniem, znaleść odpo­
wiednie instytucje, któreby mogły przyjść 
z pom ocą materjalną a przedewszyst- 
kiem duchową sierotom.

Sporą tu zasługę położyć może du­
chowieństwo parafjalne wraz z inteli­
gencją wiejską.

W  każdej niemal wiosce znajdzie się 
•bodaj jedna osoba inteligentna, która 
m oże mieć w opiece sieroty w danej 
wsi lub okolicy. Sieroty po służbie fol­
warcznej winny mieć przytułek pod 
opieką właścicieli majątków. Sieroty po 
wsiach często mają domostwa po ro­
dzicach, tu opieka czuwać winna, by 
rodzina i przybrani opiekunowie nie wy­
zyskiwali gospodarstw ze szkodą sierot, 
a szczególnie baczyć, czy zaspakajane 
są ich duchowe potrzeby.

Jeżeli bowiem tak znaczną liczbę sie­
rot zostawi się bez właściwej opieki, 
wywołać to może w przyszłości n ieda­
lekiej spory zastęp wykolejonego pro- 
letarjaiu, co w każdem społeczeństwie 
jest niepożądane i szkodliwe, i przynieść 
może nieobliczalne smutne następstwa. 
Dziś pora po temu odpowiednia, aby 
społeczeństwo nasze poczyniło kroki po­
trzebne, by sprawa sierot nie była po­
rzucona odłogiem.

Wincenty Chmielnicki 
nauczyciel ludowy.

Ukraińscy komisarze na 
Chełmszczyźnio I Podlasiu.

„M onito r  Polski“ pisze:
Ukraińscy kom isarze  na Podlasiu  

i ^C heim śzczyźnie  coraz liczniej 
ściągają z Ukrainy, by objąć p o­
w ierzone im posterunki. Główny  
komisarz ukraiński, S k o ropys  Jeł- 
tuchowski, rezyduje  w Brześciu Li­
tewskim, a jego kom isarjat nazywa  
s ię  „Ukrainisches L andes  K om issa- 
riat für Cholmiand, Pidlasche und 
Polisie in Brest Litowsk“ (Ukra­
iński komisarjat dla krajowy dla 
Chełmszczyzny, Podlasia i Po­
lesia w Brześciu Litewskim). Oprócz  
g łów n ego  komisarza w  Brześciu  
Litewskim, przy każdej komendan­
turze na Podlasiu znajdują się pod­
komisarze. Do tej pory przysłani 
są następujący podkomisarze: W o-  
ronin, Jarczuk, Kamieniecpolski i 
Zalcman. Główny komisarz roze­
słał do wszystkich wójtów i sołty­
só w  na Podlasiu formularze staty­
styczne o stanie wielkiej i małej 
własności, o bezrolnych i t. d. R o z­
poczyna się Więc akcja na szerszą

skale  mimo, ż e  trak ta t  b rzesk i nie 
został je szc ze  ratyfikowany. Komi­
sarja t podlaski ogłosił w  „Ridnem  
S łow ie“ , piśmie ukraińskiem, wyda- 
w anem  w Białej, że  do kom isarza 
ukraińskiego należą spraw y ,,cirkwi, 
szkól taj b ie żeń c iw “ (kościoła, 
szkól i uchodźców ). Popu laryzow a­
nie istnienia i działalności komisa- 
rjatu p ropagow ane je s t  za tem  e n e r ­
gicznie na Podlasiu.

W  najbliższej przyszłości o c z e ­
kiwany je s t  przyjazd komisarzy ró w ­
nież i na C hełm szczyznę . D o ty ch ­
czas  jednak nie ro zp o cz ę ła  s ię  tam 
oficjalna akcja.

Z l|tia Zaii Litóej.
Wybory do Rady raielsHlei 

w Zamośsiu.
Zamość, 10 lipca.

Wybory do Rady miejskiej w Z-imoś- 
ciu odbędą się w następującym porząd­
ku: IV kurja w niedzielę, d. 14 lipca, 
111 kurja w środę, d. 17 lipca, II kurja 
w niedzielę, d 2*1 lipca i I kurja w śro­
dę, d. 24 lipca. Wyb >ry wszystkich ku- 
rji odbywać się będą o godz. 9-ej rano.

W związku ze sprawą wyborów do Ra­
dy miejskiej „No winy Zamojskie“ (M  15) 
umieściły artykuł wstępny, w którym 
czytamy:

„Obywatele Polacy! Kiedy 5-go maja 
przysięgaliśmy na Rynku Zamościa, że 
nie rzucimy ziemi, nie damy pogrześć 
mowy, to słów tych nie rzucaliśmy na 
wiatr, w niezłomnem poczuciu, że w od­
powiedniej chwili przyrzeczenia dotrzy­
mamy. Dziś ta chwila nadeszła! W y­
bory do Rady miejskiej zostały rozpi­
sane i formowanie list wyborczych koń­
czy się w środę, 10 lipca.

Każdy, kto nie dopilnuje praw swoich, 
kto nie sprawdzi w Magistracie, czy zo­
stał zapisany do właściwej listy, ten do­
browolnie przykłada rękę do grzebania 
polskości, ten daje wrogom naszym w 
rękę argument, że Zamość, to nie jest 
ziemia polska, bo w niej niema Pola­
ków, kiedy zarząd miasta nie jest pol­
ski. Przy głosowaniu wolno będzie gło­
sować tylko na polską listę!“

Niszszyclsle zabytków.
Dowiadujemy się, że pomimo zastrze­

żeń zrobionych w swoim czasie przez 
władze okupacyjne, właściciel Dąbrowi­
cy w dalszym ciągu podkopuje funda­
menta murów, pozostałych jako pamiąt­
ka świetnego niegdyś pałacu Firlejów. 
Zwracamy na to barbarzyństwo uwagę 
Tow. Opieki nad zabytkami przeszłości 

Domagają się również opieki szcząt­
ki pochowanych W blizkości tych mu­
rów dawnych pokoleń, odsłonięte o b ec­
nie przez rozkopanie usypanej nad nie­
mi mogiły. H. W.

M o w a  s t r a ż  o g n i o w a .

W  kolonji Piaski, pow. Chełmskiego, 
z inicjatywy p. Słomczewskiego z Du­
żej Bukowej zostanie założona ochot­
nicza Straż ogniowa. Aby rzecz całą 
należycie postawić, p. Słomczewski od­
był kurs pożarnictwa, urządzony w 
Chełmie przez „Związek Florjański.“

Czynną pomoc w godnej uznania 
akcji ofiarowali p. Pulikowski z Dużej 
Bukowej i p. Surma z kolonji Piaski.

N apad b a n d y c k i .

W dniu 4 b. m. o godz. 10 wiecz., 
mieszkanie Aleksandra Matuszewskiego 
w Adamowie, gm. Łabunie, pow. Za­
mojskiego, obrabowało sześciu bandy­
tów, uzbrojonych w karabinki. Straty 
poszkodowanego wynoszą 20500 koron.

F*eżar.
W  dn. 7 b. m. we wsi Potoczek pod 

Modliborzycami, w domu jednego wło­
ścianina powstał pożar, 'ry  z powodu 
silnego wiatru przeniósł s t na sąsied­
nie zabudowania. Spłonęło-8 domów i 
9 stodół. Przyczyną pożaru, który wy­
rządził duże szkody, prawdopodobnie 
jest nieostrożność.

Z ż i t i i  l i l l i i i
Straż Kresowa Ss p.p. grzs- 
mysfewcew i haiiólswEśw.

Niejednokrotnie w komunikatach i li­
stach zwracaliśmy się do społeczeństwa 
z prośbą o poparcie finansowe „Fundu­
szu Kresowego“, wyjaśniając, jak licz­
ne wydatki czekają Zarząd Główny Stra­
ży Kresowej przy organizowaniu pracy* 
narodowej na wschodnich kresach. O- 
dezwy nasze znalazły edźwięk i zrozu­
mienie w społeczeństwie; miarą tego są 
składane ofiary. Ofiary owe zbyt szczu­
płe jednak zgromadziły sumy, aby na 
nich można było oprzeć cały budżet 
„Straży Kresowej“. Zarząd Główny m u­
siał pomyśleć o innych, bardziej stałych 
źródłach finansowych.

W porozumieniu ze Związkami Zie 
mian opodatkowano ziemiaństwo, zależ­
nie od powiatu koroną, siedemdziesię­
cioma pięcioma halerzami, lub połową 
korony ód morgi. W  gub. Lubelskiej 
podatki płyną dość regularnie i nie by­
ło do tej pory wypadku, aby się ktoś 
od nich uchylić Rozpoczęło się także 
zbieranie ow'ych podatków od ziemian 
z Radomskiego, Kieleckiego i Piotrkow­
skiego. Mamy nadzieję, że i w tych 
powiatach sprawa pójdzie pomyślnie.

Jednocześnie  Zarząd Główny Straży 
Kresowej w porozumieniu z miarodajne- 
mi sferami przemyśla i handlu zapropo­
nował rozszerzenie akcji podatkowej na 
przemysł i handel. Jako normę podat­
ku przyjęto 50 proc. od opłacanego 
rocznie patentu.

W  tym celu do szeregu firm przemy­
słowych rozesłano listy z propozycją o- 
podatkowania. Ponieważ nie posiada­
liśmy dokładnego wykazu owych firm, 
nie do wszystkich wiec przemysłowców 
owe listy dotarły. Brak zaś wykazu 
firm handlowych uniemożliwił zwrócenie 
się w formie listownej do pp. handlow­
ców. W obec powyższego pozostała nam 
tylko droga publiczna i na niej zwraca­
my się do pp. przemysłowców i hand­
lowców, ich centralnych i lokalnych 
związków zawodowych z prośbą o kon ­
kretne poparcie naszego projektu.

Wierzymy mocno, że w ślad za zie- 
miaństwem pójdą p.p. przemysłowcy i 
kupiectwo i pośpieszą z ofiarnym gro­
szem, żeby można było jeszcze silniej 
wzmóc, prace tak ważną dla rozwoju 
naszego narodu.

Podatek ten w bardzo małym stop­
niu obciąża przemysł i handel, jeśli się 
zważy, źe wysokość opłaty patentowej 
dla zakładów orzemvslowych 1 ej kate- 
gor. wynosi rb. 1500, 1I-ej 1000, III-ej 
500, IV-ej 150 i t. d.; wysokość opłaty 
oatentowej dla zakładów handlowych 
I-ej klasy wynosi 500 rb., II-ej 75 rb., 
111-ej 15 rb.

Pieniądze należy nadsyłać do Lub. 
Tow. Wzajemnego Kredvtu, Lublin Kra­
kowskie. Przedmieście 47 na rachunek 
„Funduszu Kresowego“ .

Zarząd Główny Straży Kresowej.

Nowe zarządzenia rekwl- 
zycyine.

(Z ie m n ia k i .—O w o ce  s t r ą c z k o ­
w e .— N a s io n a .— M iód.— M a s ło .  

K orki).
Ostatni numer „Dziennika rozporzą­

dzeń“ lubelskiego Generalnego Guber­
natorstwa przyniósł szereg nowych za ­

rządzeń, rekwizycyjnych, które poniżę/ 
w streszczeniu przytaczamy.

Na podstawie rozporządzenia, wyda­
nego przez Gen. Gub. w dn. 20 czerw­
ca r. b., każdy producent powinien po­
siadany zapas ziemniaków, jego ilość, 
rodzaj i miejsce przechowania zgłosić 
W oznaczonym terminie i miejscu na 
żądanie Komendy powiatowej. Z rekwi­
zycji wyłączona jest ilość ziemniaków, 
niezbędna dla producenta. Na zasadzie 
tego rozporządzenia wzbroniono prze­
róbki ziemniaków, spasanie ich i wszel­
kich tranzakcji handlowych ziemniaka­
mi, aż do wydania odpowiednich prze­
pisów.

Ilość ziemniaków, która rra być do­
starczona przez producenta, lub większą 
ilość producentów będzie określona 
przez Komendy powiatowe, jak również 
termin i miejsce dostawy. Rozporzą­
dzenie określa także cenę dostawy zie­
mniaków, oraz zaznacza, że w sprawie 
zaopatrzenia nieproducentów w ziemnia­
ki zostaną wydane odpowiednie prze­
pisy.

Na zasadzie rozporządzenia Gen. Gub. 
z dn. 20 ub. rn. każdy producent, po­
siadający zapasy owoców strączkowych: 
grochu, peluszki, fasoli, bobu. soczewi­
cy i łubinu, oraz nasion roślin okopo­
wych, pastewnych, koniczyny, traw i wa­
rzyw, winien zgłosić ie do odnośnej Ko­
mendy powiatowej, podając ilość ich, 
rodzaj i miejsce przechowania. Sprze­
dawać te zapasy wolno wyłącznie oso­
bom opatrzonym w legitymacje C. i k. 
Jeneralnego Gub. Wojsk., aż do odwo­
łania niniejszego rozporządzenia.

Unormowanie cen na owoce strącz­
kowe i nasiona, oraz sprawa zaopatrze­
nia W nie ludności zostanie rozstrzy­
gnięta w odnośnych rozporządzeniach. 
Przeróbka tych artykułów dozwolona jest 
jedynie na podstawie odpowiedniego po­
zwolenia c. i k. G. G. Wojskowego.

Na podstawie rozporządzenia Gen. 
Gub. z dn. 4 lipca, osoby, posiadające 
w ilości od 5 kg. w górę jakiegokol­
wiek miodu, powinny go sprzedać legi­
tymowanym przez c. i k. Jen. Gub. W. 
kupcom. Zapasy ponad 5 kilogr. uzy ­
skane przed i po 20 lipca, powinny być 
zgłoszone w odnośnej Komendzie pow. 
i sprzedane kupcom, mającym odnośne 
legitymacje Komendy.

Przeróbka miodu i wywóz bez odpo­
wiednich certyfikatów wywozowych są 
Wzbronione. Drobne zapasy miodu wol­
no sprzedawać detalicznie do dn. i5-go 
sierpnia. Po Jej dacie miód będzie sprze­
dawany ludności wyłącznie w wyzna­
czonych przez Wydział Aprowizacyjny 
Komendy sklepach, po oznaczonej ce­
nie.

Najwyższa cena rosyjskiego funta czy­
stego miodu została określona przy sku­
pie na 4 kor. 80 hal.

Na zasadzie rozporządzenia Gen.sGub. 
z dn. 4 lipca, każdy posiadacz krów po­
winien odprzedać kupcowi, zaopatrzo­
nemu w legitymacje przez c. i k. Jen. 
Gub. W , jeden funt rosyjski masła mie­
sięcznie od każdej krowy. Postanowie­
nie to nie tyczy się pow. Chełmskiego, 
Dąbrowskiego, Hrubieszowskiego i T o ­
maszowskiego. Gminy i właściciele dóbr 
mają określoną ilość masła, które po­
winni dostawić. Za rosyjski funt dobre­
go niesolonego masła została ustano­
wiona cena skupu 7 kor. 20 hal., a za 
funt rosyjski solonego masła 6 k. 80 h. 
Handel masłem, serem i twarogiem do­
zwolony jest w obrębie powiatu, lecz 
po za granicami powiatu obowiązuje 
przewozowy certyfikat c. i k. Gen. Gub. 
Wojsk.

C. i k. Gen. Gub. Wojskowe na 
podstawie rozporządzenia z dnia 4  lip­
ca zarządziło rekwizycję materjalów 
korkowych i wyrabianych z nich arty­
kułów, W których korek znajduje się w 
niezmienionej postaci. Osoby, posia­
dające ilość powyższych 'artykułów po­
nad 1 kilogram, winny go zgłosić pi­
semnie W przeciągu 14 dni w Komen­
dzie powiatowej miejsca składu. Po za­
kup zgłoszą się przez c. i k. Jeneralne 
Gubernatorstwo Wojskowe uwierzytel­
nieni skupywacze szmat.

SKŁADAJCIE OFIARY 
NA SZKOŁY KRESOWE
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Ze sceny i estrady.
W y s t ę p y  E d m t m d a  S a s i ń s k i e -  

g s  w  T e a t r z e  W i e l k i m .
Dziś przedostatni występ p. Gasiń- 

skiego w komedji z rosyjskiego „Taniec 
czytiowników“ (Jak  gubernator zrobił 
rewolucję); sztuka ta obiegła w swoim 
czasie wszystkie sceny europejskie, 
{za wyjątkiem Rosji i Królestwa Pol­
skiego); " w głównych rolach wystąpią 
pp. Dąbrowska, Arciszewska, Wacław­
ska, Urbańska, oraz pp. Gasmski (gu 
bernstor), Konarski, Ludkiewicz, Cetner- 
ski, Biernacki, Jankowski, W ieczorkow­
ski, i dyr. Halicki, który reżyseruje 
sztukę.

Niedziela zapowiada dwa ostatnie wy­
stępy p. Gasińskiego; popołudniu po 
cenach zniżonych „Dobrze skrojony 
frak“ , wieczorem po raz drugi niegraną 
W Lublinie komedję Alfreda Capuca 
„Mężowie Leontyny“. Sobota popołu­
dniu wesoła o p e re ta , Figlarne kobietki“.

B a l e ł m i s ł r z  w i e d e ń s k i e j  o p e ­
r y  n a d w o r n e j  EsodSewski w  

L u b l in ie .

Dzięki staraniom Komitetu dla dobro­
czynnych przedsięwzięć przy J. G. W. 
w Lublinie, słynny pierwszy baletmistrz 
baletu cesarskiej opery nadwornej w 
Wiedniu z 8-ma tancerkami tegoż b a ­
letu przybywa do Lublina na dwa go­
ścinne występy w dniach 17 i 18-go b. m. 
Balet wystąpi w Wielkim Teatrze  Bliż­
sze szczegóły podadzą afisze. Bilety są 
do nabycia w głównej trafice. Zwraca 
się uwagę, że z nabyciem biletów na­
leży się spieszyć, bo sądząc z dętych- 
izasowej" sprzedaży, bilety na wszystkie 
iiejsca obu wieczorów będą rozchwy- 

iane.
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Lublin, sobota dnia 13 iipca.

i X  Wyniki konferencji rządowej w Lu- 
. blina. „Kurjtr Polski“ donosi: Delegat 
. austro-węgierskiego ministerstwa spraw 

zagranicznych, poseł i upełnomocniony 
minister bar. Ugron zakomunikował pre­
zydentowi ministrów dr. Steczkowskie­
mu przychylną decyzję Austro-Węgier 

i w sprawie oddania dalszych działów ad- 
- ministracji rządowi polskiemu, stosownie 

do uchwał odbytej w swoim czasie kon ­
ferencji w Lublinie.

X  Dzieło lubelskiego kapłana. Jeden  
z najbardziej zasłużonych i światłych 
kapłanów naszej djecezji ks. Józef 
Pruszkowski przed laty wydał cenne 

1 dzieło „Martyrologium czyli męczeństwo 
r i ln j i  na Podlasiu.“ Ze względu na ów- 
F czesne stosunki polityczno - cenzuralne 
; książka nie mogła być podpisana na­
z w is k ie m  autora. Dziś jednak wobec 

zmienionych warunków Szanowny Au­
tor pod własnym już nazwiskiem wydal 
2  gą część swej pracy.

X Zjazd Straży ogniowych ochotniczych 
w Lublinie odbędzie się — jak donosi 
.„Strzecha“ , w dniu 24 i 25 sierpnia. 
Utworzony w tym celu Komitet rozesłał 
liczne zaproszenia nie tylko do drużyn 

chotniczych Ziemi Lubelskiej, lecz 
równie do Straż ochotniczych i innych 
fziem, znajdujących się w okupacji austro- 
węgierskiej z prośbą, aby wzięły udział 
w Z.eździe przez swoich delegatów.

Sprawa Zjazdu tak ściśle wiąże się 
^ e  sprawą walki z pożarami, z klęską 

gnia, który tyle szkód wyrządza w na- 
zym kraju, że wszelkie usiłowania w 

tym kierunku podejmowane, zasługują na 
szczególne poparcie, przeto Zjazd" Straży 
tv Lublinie powinien wzbudzić żywe zain- 
eresowanie i zgromadzić wszystkie Stra­

że  ochotnicze wiejskie i miejskie.

X  Hojno ofiary. Za hojną ofiarę kor. 
4000 na ogólne cele Towarzystwa D o­
broczynności złożone do kasy przez C. 
K. Komendę Powiatową, jak również za 
koron 1000 ofiarowane przez Zarząd 
Cukrowni Lubli i, składa wyrazy swej 
wdzięczności.

Zarząd L. T. D.
X Szef sztabu Gen. Gub. w Warsza­

wie. Z Warszawy donoszą: Generał 
major Haber V. Śzekely Foeld, świeżo 
mianowany szef sztabu General-Guber- 
natorstwa lubelskiego, przybył do W ar­
szawy. Złożył m. in. wizyty władzom 
urzędowym polskim.

X  Kapryśne lato. Pogoda w tym ro­
ku kaprysi nieustannie. Po długich zim- 
nach przed kilkoma dniami nadeszło 
ciepło i upały. Onegdaj przerwała je 
ulewa i gwałtowna nawałnica. Wczoraj 
zaś po dżdżystym ranku znowu nastą­
pił upalny dzień.

Za nieposłuszeństwo względem Mi­
licji m. (j) Za nieposłuszeństwo w sto­
sunku do żądań M. m., Benjamin Sach- 
terman, właściciel domu przy ulicy Po- 
czątkowskiej Nr. 4, został skazany przez 
Sąd pokoju iV-go okręgu na 20 koron 
grzywny.

X  Hazard w kawiarni, tj) W  d. 4 lipca, 
przy ul. Targowej w kawiarni Jankla  
Millera i Srula Frydmana wykryto upra­
wianie gry hazardownej. Pieniądze w su­
mie 251 kor. zostały skonfiskowane na 
cele dobroczynne, a przedsiębiorczych 
Właścicieli kawiarni Sąd pokoju IV okrę­
gu skazał: pierwszego na 50 kor., a dru­
giego na 100 kor. grzywny.

X  Zajścia z jeńcem ros.(j) W dniu 10 
b. m. o godz. 12-ej w nocy na ul. Fok­
sal posterunkowy M. m. zatrzymał jeń­
ca rosyjskiego, który usiłował przenieść 
jakiś szmuglowany towar. Ponieważ je­
niec stawiał opór i okazało się że ma 
broń przy sobie, posterunkowy przywo­
łał pomocy i po rozbrojeniu jeniec zo­
stał oddany w ręce  władzy wojskowej.

X  Bez zezwolenia władzy, (j.) Mo- 
szek Zyngier, który przedsięwziął robo­
ty budowlane, nie uzyskawszy poprzed­
nio pozwolenia odnośnych władz, został 
za to skazany przez Sąd pokoju IV 
Okręgu na 40 koron grzywny.

X 2 głodu, (j.) W dniu 11 b. tn. zda­
rzyły się na ul. Lublina aż dwa wypad­
ki zasłabnięcia z powodu głodu. Po 
doprowadzeniu osłabłych nędzarzy do 
przytomności. Pogotowie zostawiło ofia­
ry nędzy, pod opieką M.M.

X  Z Pogotowia Rat. (j.) W dniu 11 
b. m. Pogotowie wzywano do 7-iu wy­
padków, w czym byty 5 wypadki ska­
leczeń, oraz jeden wypadek zwichnięcia 
nogi, którego ofiarę po udzieleniu po­
mocy odwieziono do szpitala żydow­
skiego.

X  Ka ry  sądowo za kradzieże, (j.) Wy­
rokiem Sądu Pokoju 4 okręgu w Lu­
blinie zostali skazani za kradzieże: 17 
letni M oszek Klajn na 5 miesiące wię­
zienia z zaliczeniem aresztu prewen­
cyjnego, 20-letni Szloma Goldbaum na 
jeden miesiąc więzienia i 2 -letnia H e­
lena Serafm na 5 miesiące więzienia.

X  P-sia sprawa, (j.) Za wypuszcze­
nie na uli ę psa bez kagańca L. P. 
został skazany na 20 kor. grzywny przez 
Sąd pokoju IV okręgu.

X  Kradzież garderoby, (j) W dniu 10 
b. m. o godz. 8-ej wiecz., z mieszkania 
Marjanny Stasiewicz, przy ulicy Lubar­
towskiej Nr. 46, zostały skradzione trzy 
męskie gernitury. Zawiadomiona Mili­
cja m. sprawców kradzieży zdołała od­
szukać.

Od w y d a w n ic tw a - uczycielstwa ludowego, a także emery­
tów, wdów i sierot po nauczycielach, 

  łączącą nauczycieli jednego powiatu w
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miesięcznie
k w a r t a l n i e
p ó łr o c z n ie
r o c z n ie

lipca r. b. wynosi

B ez odnoszenia: 

k o r .

i i

»

4  h .  2 0 ,  
32 „  5 0 ,  
2 5  „  0 0 ,  
5 0  ,, 0 0 .

Z odnoszeniem:

m ie s i ę c z n i e  k o r .  5, 
k w a r t a ln ie  „ 85, 
p ó łr o c z n ie  ,, 3 0 ,  
r o c z n i e  „ 6 0 .

N a prowincji:

m i e s i ę c z n i e  k o r .  6, 
k w a r t a l n i e  „ 18, 
p ó łr o c z n ie  „ 3 6 ,  
r o c z n i e  ,, 72 .

1-2 pokoje z kuchrrą
potrzebne zaraz
Zgłoszenia przyjmuje Administracja 

„Ziemi Lubelskiej“ dla W. N.

D la  nauczycieli ludowych, szkół 
i czytelni 10 proc. us tępstw a.

Z ©alej F a lsk i-
Podróż 1. D. rag Ostrowskiego. Z W ar­

szawy donoszą: Członek Rady R egen­
cyjnej Józef Ostrowski wyjechał wczo­
raj do Księstwa Poznańskiego na ślub 
swego siostrzeńca Morstina.

Fe« je w Radzia Sianu. Z Warszawy 
donoszą: Ze względu na przepracowa­
nie Rady Stanu, zarządzenie ferji mie­
sięcznej dla Rady Stanu od końca li­
pca do początka września jest powa­
żnie rozważane w prezydjum Rady S ta­
nu. Presję w tym kierunku wywierają 
głównie ziemianie i włościanie.

Pogrzeb rozstrzelanych Legjonistów. Z 
Kielc donoszą: Przed kilku dniami od­
był się pogrzeb trzech legjonistów, roz­
strzelanych przez Moskali w r. 1915. 
Dostali się do niewoli w jednej z po­
tyczek i po stwierdzeniu poddaństwa 
Królestwa Polsk., zostali rozstrzelani z \  
miastem. Ciała ich przewieziono na 
cmentarz wojenny w Kielcach przy u- 
dziaie żołnierzy wojsk polskich, oraz 
nielicznej garstki mieszkańców.

Ś ub dramatopisarza i poety. W środę 
dnia 10 go b. m. odbył się w jarognie- 
wicach, powiat Kościański, w Poznań- 
skiem, ślub autora „Lilji“, „Maryny“ i 
„Szlakiem Lngjonów“ podporucznika hr. 
Ludwika Morstina z p. Janiną hr. Żół­
towską.

Handel z Rosją. W Warszawie powsta­
je wielkie Towarzystwo akcyjne przemy- 
słowo-rolne, mające na celu nawiązanie 
i utrzymanie stosunków handlowych z 
Rosją, a głównie sprowadzanie produk­
tów rolnych w zamian za maszyny rol­
nicze i inne towary.

Na czele Towarzystwa, jako założy­
ciele stoją pp.: ks. Franciszek Radziwiłł, 
Badior, Arnold Korf i Treusner.

Ruch handlowy ziemią wzmógł się o- 
statnio bardzo na całem Mazowszu 
płockiem. „Kurjer Płocki1, drukuje listę 
różnorakich tranzakcji, która jest naj- 
lepszem sprawdzeniem znacznej tenden­
cji do umieszczenia kapitałów w posia­
dłościach ziemskich. Według tej listy 
łatwo też ustalić, że w ciągu krótkiego 
stosunkowo czasu—przeszło w ręce  pol­
skie z rąk żydowskich 865 morgi 251 
prętów, a odwrotnie z rąk polskich wy­
szło 7,175 mórg 144 pręty.

Gospodarcza organizacja nauczycielstwa. 
Ze Lwowa donoszą: Rada szkolna k ra­
jowa powołuje do życia organizację na-

ronowych udziałów mają dostarczać 
Członkom Sto w. wszelkich środków ży­
wnościowych, oraz przedmiotów uży­
teczności domowej i ubrania po nizkich 
cenach.

Przeciw brudowi. Naczelnik powiatu 
warszawskiego wydał rozporządzenie, 
które grozi, że wszyscy osobnicy w 
brudnym i obszarpanym odzieniu winni 
być oddawani do przymusowych kąpieli. 
Osobnikom takim wzbroniony jest wstęp 
do wszystkich publicznych lokali, kościo­
łów, szkół, bóżnic i t. p. Pozatem roz­
porządzenie to głosi, że wszystkie loka­
le publiczne, jak karczmy, herbaciarnie, 
kawiarnie i zakłady handlowe wszelkie­
go rodzaju zamknięte mogą być przy­
musowo w każdym czasie, jeżeli nie 
będą utrzymywane^ w czystości.

Zakopane zamknięte dla Żydów. „Głos“ 
waiszawski donosi: W łjajjd z:e wo­
jenne austriackie już w roku zeszłym 
robiły trudności Żydom, którzy przyje­
chać chcieli do Zakopanego na kurację. 
W roku obecnym zaś zupełnie zabro­
niono Żydom przyjazdu. Na 1,600 po­
dań Żydów o pozwolenie na przyjazd, 
ani jeden z nich nie uzyskał go.

Walka z lichwą żywnościową. Z Rado­
mia donoszą: C. k. żandarmerja w dniu 
wczorajszym zamknęła szereg sklepów 
spożywczych za niestosowanie się do 
taksy i przekroczenie cen. Rzeczone 
sklepy zostały opieczętowane. Jedną z 
zamkniętych w śródmieściu cukierń wczo­
raj po południu otworzono.

Bezrobocia. Z Kalisza donoszą: W 
ubiegłym tygodniu zakończył się w* na- 
szem mieście strajk stolarzy, który irva ł  
4 tygodnie. Od poniedziałku zastra:ko­
wali ślusarze i pracownicy warsztatów 
mechanicznych.

Strajk rzeźników. Z Radomia donoszą: 
Od paru dni w mieście trwa ponownie 
strajk rzeźników, skutkiem czego wszyst­
kie skiepy wędliniarskie są pozamyka­
ne. Z tej też racji odczuwać się daje 
zupełny brak wędlin.

Żargon w gminie. „Volksblatt“ donosi, 
że gmina żydowska w Zgierzu wprowa­
dziła żargon do księgowania całego o- 
raz do wszelkich formalności piśmien­
nych.

Proces o spekulację. Na d. 15 b. m.
W sądzie okręgowym we Wrocławku wy­
znaczona została sprawa kilkunastu kup­
ców, oskarżonych o wykroczenie prze­
ciwko rozporządzeniu generał-guberna- 
tora warszawskiego z dn. 16 maja 1917.

Rozporządzenie to grozi karą zam ­
knięcia w więzieniu do lat 5 lub karą 
grzywny do 5,000 mrk. tym osobom, któ­
re nadmiernie podnoszą ceny towarów, 
ciągnąc w ten sposób zyski lichwiarskie.

Pracownik biurowy
maże przyjąć paręgadzin dziennej lub wieczór, pracy. 
D o k ła d n a  b i e g ł a  z n a j o m o ś ć  

j ę z y k a  n i e m ie c k ie g o .
Oferty do administracji „Ziemi Lubel­

skiej“ pod „Język  niemiecki.“ 1015

Z E C E R Z Y
z d o ln i  i UCZNIOWIE z e c e r s c y  
p o tr z e b n i  z a r a z  do d r u k a r n i  
„Z iem i L u b e ls k ie j“ , T a d e u s z e  
s-s K o ś c iu s z k i  8 .  s-s
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Ze świata.
oK Król szwedzki o stanowisku Szwecji.

Ze Sztokholmu donoszą: Z okazji otwar­
cia jarmarku szwedzkiego w Goetebor- 
gu oświadczy! król, że niebezpieczeń­
stwo wciągnięcia w wojnę nie stało się 
mniejszem, niemniej jednak król żywi 
silną nadzieję, że aż do zakończenia 
dramatu światowego będzie można utrzy­
mać neutralność.

«3° Królestwo belgijscy w aeroplanie. 
Lord Curzon oznajmił, że oboje króle­
stwo belgijscy samolotem przybyli do 
Anglji.

w  Projekt kanału Gdańs..—Chersoń.
Moskiewskie „Nowe Słowo“ donosi z 
Kijewa: Ukraiński minister kolei przr 
dłożył Radzie ministrów projekt budo­
wy kanału, łączącego Chersoń z Gdań­
skiem. Droga wodna ma iść do Gdań­
ska przez system wód Niemna i Dnie­
pru, przyczem główną pracę budowlaną 
stanowić będzie pokonanie progów 
Dnieprowych.

Ukraińska rada ministrów aprobowała 
projekt.

aco Bombardowanie Konstantynopola z
powietrza. W  dn. 7 b. m. w godzinach 
przedpołudniowych lotnicy nieprzyjaciel­
scy obrzucili bombami Konstantynopol. 
Szkody są nieznaczne.

«r- Stanisław Przybyszewski przyjechał 
do Pragi, gdzie dłuższy czas zamieszka. 
Pisma czeskie donoszą, że Przybyszew­
ski napisze nowy dramat dla praskiego 
Narodowego teatru czeskiego.

«3» O zwiększenia płodności. Dzienniki 
niemieckie w Rzeszy zamieściły nastę­
pujące półoficjalne rozporządzenie: Aże­
by zapobiedz akcji skierowanej przeciw 
rodzeniu dzieci, wydało ministerstwo 
dla spraw wewnętrznych ustawę, opie­
wającą, że postępowanie lub operacje, 
dąźęce do usunięcia porodów lub pło­
dności dozwolone są tylko w ciężkich 
wypadkach, t. j. w razie niebezpieczeń­
stwa grożącego życiu odnośnej osoby, 
a dokonać tego może tylko lekarz przez 
rząd aprobowany. Ktokolwiek sprzeci­
wi się tym przepisom, podlega karze 
więzienia maksymalnie do lat trzech, a 
minimalnie do 1 miesiąca.

«30 Nie wiedzą co począć z kawą I cu 
krem. Z Brazyiji donoszą, że wywóz 
kawy ostatnich zbiorów, około 18 miljo- 
nów wozów, z powodu bruku okrętó v 
został wstrzymany. Santos, najważniej­
szy port Brazyiji, jest cały zabarykado­
wany kawą. To samo donoszą o cukrze 
z Manili i lloilo. Do magazynów nad­
chodzi masami nowy cukier, a jeszcze 
wszystkie magazyny są pełne starego.

«30 Hiszpańska choroba we Włoszech. 
Z Włoch donoszą, że niezbadana do­
tychczas choroba, jaka grasowała nie­
dawno w Hiszpanji, obecnie epidemicz­
nie szerzy się po całym kraju. Tysiące 
wypadków stwierdzono w Rzymie, Tu­
rynie i Medjolanie.

«w 100.000 kilogr. ukraińskiego cukru 
w Hamburgu. Jak donosi „Norddeutsche 
Allg. Ztg.“, na targu cukrowym w Ham­
burgu pojawiło się 100.000 kilogramów 
białego cukru z Ukrainy. Cena wynosi 
6 marek za 1 klg.

«w Zamykania restauracji w Wiedniu. 
W  Wiedniu z powodu braku środków

żywnościowych wielu właścicieli restau­
racji poczyna zamykać swe zakłady.

«30 Kinematograf narzędziem agitacji po­
litycznej. Państwa entent’y i Ameryka, 
rozumiejąc doniosłość wpływu obrazów 
kinematograficznych, postanowiły użyć 
filmów za narzędzie polityczno - wojen­
nej propagandy. Na cel ten państwa 
koalicyjne łącznie z Ameryką wydały 
100 miljonów marek, wykupując du­
żo kin neutralnej zagranicy i zapew 
niając sobie dowolny wybór filmów i 
układ programu. Między innymi przez 
kilka miesięcy w Broadway-Teater da­
wano film p. t. „Cesarz— bestja berliń­
ska“.

«30 Odszkodowanie za obr. zę. „Times“ 
londyński podaje, iż handlarzowi skór 
Ludwikowi Steinbergerowi przyznał sąd 
krajowy w Northampton 250 funtów 
szterlingów jako odszkodowanie za o- 
brazę honoru, która polegał t na tern. iż 
poszkodowany został przez jakiegoś 
śmiałka przezwany... Niemcem.

«jo Ile zarabiają wielkości kinowe? W  
Berlinie toczył się proces pewnego to­
warzystwa filmowego ze znanym ariystą 
kinowym, Aldorem. Przy tej sposobno­
ści wyszły ciekiwe szczegóły na jaw, 
dotyczące honorarjów, l,*A- pobierają 
sławy kinowe. Aldo m. p, ga­
żę 100 marek dziennic.. o-occnie zażą­
dał za siedem filmów 140.000 marek, 
czyli po 20.0C0 marek za jeden film. 
Gdyby więc ów artysta zagrał sobie 
tylko pięć razy do roku, otrzymałby 
wynagrodzenie, równające się płacy sa­
mego kanclerza państwa, który pobiera 
lOO'OOO marek rocznie.

«35 Oszustwa na półtora miijorsa ko on. 
Z Budapesztu donoszą, że kupiec Edel­
man w Koszycach padł ofiarą zręczne­
go oszustwa, dokonanego przez wiedeń­
czyka Fiszera. Edelimn umówił się z Fi­
szerem, że kupi od niego dwa wagony 
szwedzkich zapałek za 72 000 koron.

Powyższą sumę Edelman złożył 
węgierskiego To w. bankowego i handk-4 
wego przy Erzsebeikörnt, a Fiszer m iar 
ją podjąć za okazaniem kopji listu ó:;vh 
to wego. Okazało się w następstwie, że 
listy frachtowe, na zasadzie których 
bank pieniądze wypłaci!, były fałszywe 
i sprawdzono, że z Persony, gdzi- mia­
ły być nadane listy frachtowe, zapałek 
nikt nie wysyłał. Prócz Edelmana jesz­
cze kilku innych kupców i banków wę­
gierskich padło ofiarą oszusta, który 
przywłaszczył sobie w ten sposób pół- • 
tora miljona koron. Za rzekomym Fi­
szerem rozesłano listy gończe.

«soPatrjotyczny złodziej. Jak donos ą z  

Lipska, w Reipisch, w prowincji saskie: 
pochwycono naczelnika bandy whmiy-

wwaczy, Franza Maurera, u któreg 
mieszkaniu znaleziono wprost siVady 
towarów kradzionych. Najciekawsze ?.--J  

jest to, że herszt bandy podpisał na 
pożyczkę wojenną 1 500 marek, pocho­
dzących również z krad -ieży.

«35 Pieczeń wielorybia w Londynie. Jak 
donosi „Illustr. London Nevv‘ w ostat­
nich dniach do ujścia Tamizy dostał się 
żywy wieloryb i wylądował koło mostu 
Battersea, gdzie go znaleziono r: : F
żywego. Ó wypadku tym zawiać i i - 
no muzeum przyrodnicze i na skuu U 
jego zarządzeń wieloryba zabito, u mię­
so jego w ilości pół tony rozdz . 
między najwybitniejsze osobistości Lon­
dynu. Podobno smakowała zrak 
świeża pieczeń wielorybia.
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Po wielokrotnych próbach doszli lekarze do wniosku, 
że jedynie „ F U  G O  S S L “  leczy radykalnie iih rc b y  płucne. 
FÜ63SQL zalecany wskutek tego przez powagi lekarskie leczy szybko
— Bronchit, gruźlicę, kaszel, astmę i koklusz. —
— — Sposób użycia przy każdym flakonie. — —
D o s ta ć  w _ a p te k a c h _  i  s k ła d a c h  a p te c z n y c h . 858
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Poszukują posad: j K r y n i c a
n  liro»! ■» f/-»nr i i ^Nauczycielka liceal. z franc 

niem. muz. fortp. wyższą. 
Angielka (z uniwers.) z niem. franc 

włos. muz. i malarstwem. 
Profesor do gim. real, i klas. 
Nauczycielka do gim. klas. 
Freblanka Polka z poleceniami. 
Niemki i bony. 979
Biuro nauczycielskie H. de Teisseyre
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s e s s h ł  f ß p i E H y
gazetowego w znacznej ilości 
do sprzedania. Wiadomość w' 

Administracji „Ziemi“.

R u r y  w y l o t o w e
do sprzedania 

Wiadomość w Administracji 
„Ziemi Lubelskiej“.

za-
pr w an owany, pokoje z utrzymaniem 
otl 40 do 50 koron dziennie. 0 3!

Q R Q S ß E  O e Ł O S Z E N IA .

C h rze ś c ja n ln  poszukuje ogrodu 
warzywno-owr cowego Wiadomość w 
Administracji „Ziemi Lubelskiej“ . 1409

F e lc z e r  weterynr r i z dobremi świa 
dectwami wróciwszy z R sji poszuku­
je posady przy lecznicy lub w f . lw a r  
ku. Oferty pod „Felczer* w Adm.
„Z iem i Lub.“   1394
J. C h o je c k a  i H- Adamewiczówna 
polecają w wielkim  wyborze konfekcję 
damską po cenach bardzo przystępnych. 
Namiestnikowska Nr. 20 m. 34 od 
9 1 -ej i do 3-7 wiecz. 1243
N o w o  o tw a r ta  firma p iska kato 
lickia przy ul. Bernardyńskiej Ne 17 
Skład drzewa, węgla, i materjałów 
budowlanych, sarzedat detaliczna 1 
wazonowa. Poleca się łaskawym 
wzgędom i poparciu Szanownej Pu 
bliczności. Z poważaniem właściciel 
składu. 1403

P o k ó j umeblowa y do wyn;-’ i ;  a ...
zaraz, wiadomość w
„Ziemi Lubelskiej*. 41.
P o k ó j duży słoneczny z e’e irycz 
nością do wynajęcia, tamże biel ’ : 
stołowa wykwintna do odstąpieni« 
Wiadomość w administracji „Zn mi*

u n
P r o ś b y  po skie niemieckie d < Z ła  j 
dzy, Sądów, tiumaczeuia Królewsk \ 
5. m, 4. 141!_i
P rz e ja z d e m  z Lubartowa dc Lubi , \ 
l i  Lipca ta  stosie zgubiono teczk: l 
skórzaną z książkami, prośbą dr S ti 
Okręgowego, rękawiczkami i drobo - 
walutą. Łaskawy znalazca zrcnc 4 
zwrócić za wy agr dz.niem Lubli , 
Nowa 1.3 Adwokat Grzesikowski ii: 
Syndykat Rolniczy t.u iłr ló w . i 41 

--------------------------------------------------- ł
z armji Muśnicriego poszukuje pi. :; 
zaraz. Oferty dla „Tadeusz“ w Ad- 
.Ziem i Lubelskie j',

O k a z y jn ie  do sprzedania dwie szafy 
i kontua - dla >k epu kolon Gno spoży 
wczego. Wiadomość ul Krak-Przedm 
14 m 8 1419
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